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Brońcie wolności i demokracji
Premier angielski Baldwin wy

głosił' niedawno na zebraniu mło
dzieży przemówienie, w którym, 
zwracając sie do swych słuchaczy^ 
powiedział: „Przed wami stoi ży
cie. W najbliższym ćwierćwieczu 
powołani będziecie do odegrania 

> swej roli w święcie, postawiony 
* wam będzie obowiązek strzeżenia 

tego, co jest godne w naszej pracy, 
naszej spuściznie, naszych trady
cjach. Rzeczą waszą będzie bronió 
demokracji we wszystkich czę
ściach świata w których żyć bę
dziecie. Wolność dla ludzi zwy
kłych, która powinna być owocem 
zwycięstwa jest obecnie w niebez
pieczeństwie, ponieważ odebrano 
ją ludziom w innych krajach. Dziś 
Europa nie jest ani w stanie wojny 
ani pokoju, lecz stoi w pogotowiu. 
W niektórych środowiskach pokój 
uważany jest za wynik wojny, a 
wojna stawiana jako ideał ludzi 
rozsądnych. Dopóki istnieć będzie 
imperium brytyjskie, podnosić bę
dzie swe głosy przeciwko tym fał
szywym bogom“.

Aresztowanie sekretarza 
Warszawskiego Zarządu Woj. 

Stronnictwa Ludowego
Po obchodzie Święta Ludowego w 

Rawie Mazowieckiej został aresztowa® 
ny sekretarz Warszawskiego Zarządu 
Wojewódzkiego Str. Lud., ob. Stani® 
sław Ścigalski. Aresztowanie nastąpi® 
ło na stacji autobusowej przed odjaz® 
dem do Warszawy.

100 tysięcy młodzieży chłopskiej w Czechosłowacji 
przed prezydentem Republiki, rządem i dyplomacją

Praga, 26. 5. 37.
W dniach 22, 23 i 24 maja stolica 

Czechosłowacji gościła w swych mu® 
raeh około sto tysięcy młodzieży 
chłopskiej, która przybyła ze wszyst® 
kich krajów Republiki, aby uczcić 
trzydziestolecie istnienia swej organi® 
zacji. Szczególną uwagę zwracała duża 
liczba młodzieży słowackiej, niemiec® 
kiej i węgierskiej. Cala ta masa przy® 
była specjalnymi pociągami autobus 
sami, furmankami, a nawet pieszo.

Najwspanialej wypad! olbrzymi po® 
chód, trwający cztery godziny, chłop® 
skiej konnicy, w sile 2000 koni oraz 
grupy rowerzystów, liczącej tysiąc o« 
sób, ubranych w białe mundurki. W 
czasie przemarszu przez Vaclavske 
Namesti grupy regionalne wykonały 
tańce przed trybuną, z której odbierał 
defiladę rząd w pełnym składzie oraz 
dyplomacja. Obecne były również de® 
legacje przybyłe z zagranicy. Z Rumu® 
nii (30 osób), Jugosławii (35), Francji* 
(14 posłów z grupy agrarnej), dalej

W zakończeniu premier Bald
win powiedział: „pozwólcie mi glo 
sić mą wiarę, która jest także wia
rą milionów, ludzi wszystkich ras 
imperium — wolność w ładzie, w 
ramach ustawy, z silą na dalszym 
planie, a nie na pierwszym*4.

Konfiskata
o święcie

Z powiatu szczuczyńskiego donoszą 
nam, że starszy posterunkowy policji 
Franciszek Piotrowski z posterunku 
Wólka Karwowska skonfiskował pacz* 
kę, zawierającą: afisze propagandowe 
o Święcie Ludowym, projekt rezolucji 
i przemówienia.

Paczka ta została zabrana z rąk pre* 
zesa Str7 Lud. na powiat saczuezyńeki, 
Władysława Ostrowskiego.

Na jakiej podstawie ?

W przedostatnim numerze „Gazety 
Grudziądzkiej* zamieściliśmy wiersz 
Jana Kasprowicza „Oni i my“. Wiersz

Chłopskie manifestacje 
w Hamburgu

Hamburg, 26. 5. 37.
Hamburg był widownią manifes® 

tacji chłopskiej, którą spowodowało 
zarządzenie namiestnika Kaufmana, 
nakazującego sprzedawanie warzyw 
wyłącznie pośrednikom. Chłopi prze® 
maszerowali przed ratusz w czwór®

Bułgarii, Belgii, Holandii, krajów 
skandynawskich, a nawet Włoch.

Delegacji z Polski, mimo zapowie® 
dzi prasy czechosłowackiej, nie było.

Przechodząca młodzież manifesto® 
wała na cześć Republiki oraz premiera 
dra Miląna Hodży. W czasie wielkiej 
manifestacji na Starym Mieście prze® 
mawiali premier Hodża, prezes stron® 
nictwa agrarnego, Beran i prezes 
związku młodzieży wiejskiej, Lednicky 
Przemarszowi oraz uroczystościom

Najdłuższy strajk okupacyjny 
w Polsce

Od trzech miesięcy fabrykę pluszu 
Beckera w Białymstoku okupuje kil® 
kudziesięciu robotników. Większość 
znajduje się poza fabryką.

Kilkakrotne konferencje u inspek* 
tora pracy nie doprowadziły do po® 
myślnych wyników. Właściciele fa. 
bryki, dopóki trwa okupacja pertrak®

Jakże odmiennie brzmi przemó 
wienie premiera demokratycznej 
Anglii od przemówień dygnitarzy 
państw faszystowskich, którzy si
łę stawiają na pierwszym planie, 
nie licząc się ani z wolnością oby
wateli, ani z ich prawem!

materiału
Ludowym
ten miał być wygłoszony na obchodzie 
Święta Ludowego w powiecie warszawa 
skim. Musiano od tego odstąpić, bo p. 
starosta -wiersz Jana Kasprowicza 
skonfiskował.

I w tym wypadku możnaby się za* 
pytać na jakiej podstawie ? Dzieła 
Jana Kasprowicza są przecież do® 

zczone do szkół. Wiersze jego de* 
klamuje młodzież szkolna. No i osta® 
tecznie, Jan Kasprowicz nie był prze® 
cięż ... więźniem brzeskim. Nie może 
więc być obawy, źe ktoś deklamując 
wiersze tego poety, popełnia... pochwa® 
łę przestępstwa.

Więc na jakiej podstawie!

kach z orkiestrą na czele. W chwili u® 
dawania się delegacji do namiestnika 
orkiestra odegrała hymn „Wolność, o 
której myślimy“. Gdy delegacja wró® 
ciła, komunikując, źe namiestnik cof® 
nął swoje zarządzenie, orkiestra ode® 
grała ,,Dziękujemy Bogu*.

przyglądało się przeszło 300.006 miesz® 
kańców Pragi i przybyłych specjalnie 
ną te uroczystości gości. Po południu 
w niedzielę na duży stadion sportowy 
w Strachowie przybył prezydent Re® 
publiki, dr Benesz przed którym od® 
były się popisy regionalne 5000 mło® 
dzieży w strojach ludowych oraz jaz® 
dy chłopskiej.

Manifestacje swoje zakończyła mło* 
dzież ślubowaniem na rzecz demokra® 
cji oraz frontu chłopskiego.

tować z robotnikami nie chcą.
Wobec groźby zamknięcia fabryki 

na stałe, lub przeniesienia jej z Bia® 
łegostoku do innego okręgu przemy® 
słownego może utracić pracę przeszło 
200 ludzi.

Jest to najdłuższy strajk okupacyj® 
ny w Polsce,

Chłopski obowiązek
Przypomnieliśmy, źe w czerw* 

cu odbywać się będą okręgowe zja
zdy rozmaitych spółdzielni, jak 
kas, mleczarń i rolniczo-handlo
wych. Przypomnieliśmy, że Koła 
Stronnictwa Ludowego, Zarządy 
Powiatowe i Zarządy Wojewódz
kie S. L. powinny przypilnować, 
aby poszczególne spółdzielnie, dzta 
łające na wsi, wybrały i wysłały 
na te zjazdy delegatów chłopów, 
którzy potrafią reprezentować 
wieś oraz dążenia społeczno-gospo 
darcze ruchu ludowego, a również 
będą wiedzieli, kogo należy wybić 
rać do władz tej czy innej spół
dzielni.

Przypomnieliśmy o tym obo
wiązku, gdyż organizacje spół
dzielcze muszą być przeniknięte 
duchem i ideą ludowa od dołów do 
najwyższych swych władz!!!

To jest naszym obowiązkiem? 
Bo jeżeli dążymy do Polski szcze
rze demokratycznej, do Polski Lu
dowej, — jeżeli chcemy, aby chłop 
był gospodarzem kraju tak wybi
tnie rolniczym, jakim jest Polska, 
— jeżeli chcemy, aby życie gospo
darcze kształtowało się pod kątem 
widzenia interesów wsi, — to nie 
może nas nigdzie zabraknąć! Chłop 
polski, świadom swej wielkiej roli 
w Polsce, świadom swych zadań, 
powinien być wszędzie! Bez niego 
nikt o niczym nie powinien decy
dować! Oczywiście, źe mamy na 
myśli chłopa, wyznającego idee lu
dową. Bo jakżeż by mogło być ina 
czej? Bo czyż np. taki „kadzi- 
chłop4, jadący na taki czy inny 
zjazd za biletem ulgowym lub na
wet darmowym, dostarczonym 
przez różnych „sektorfnhrerów4^ 
zdziała coś dla wsi, jeżeli jedzie 
tam tylko po to, aby spełnić rolę 
barana, którego strzygą bez jakie
gokolwiek sprzeciwu z jego stro
ny? Skutki takich zjazdów galo
wych widzimy na każdym kroku. 
Nie potrzebujemy o nich pisać. 
Zna je każdy uświadomiony spo
łecznie chłop polski. Widzimy prze 
cięż, źe interesami wsi chcą decy
dować inni i to bez czynnego udzia 
łu chłopa.

Na to dłużej pozwolić nie mo
żemy! Chłop polski musi się po
starać o to. abv był i coś znaczył 
we wszystkich instytucjach i orga
nizacjach wiejskich na całym ob
szarze Rzeczypospolitej. Od do
łów do najwyższych władz organi
zacji i instytucji, działających na 
wsi, musi być znać rękę chłopską. 
Na straży swoich interesów chłop 
sam musi stanąć. Sam musi kiero
wać sprawami, jego dotyczących. 
Sam musi wyrażać w tej czy innej 
sprawie swoją wolę i sam ją też 
wprowadzać w czyn!!!

To jest chłopski obowiązek!!!
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Polska na fundamencie chrześcijańskim
tygodnika politycznego। i obowiązkami Kościoła, roirlziny^ 
iraia utos en nrzednieisi __ i • • • • i __ __ i_____f,Ódnowa“ zabierają glos co przedniejsi 

politycy Polski współczesnej. Wszyscy 
oni; wypowiadają się za demokracją 
szczerą i opartą o zasady chrześcijań* 
skic. Bardzo jasno i wyraźnie podkreślił 
to jeden z czołowych publicystów pob 
skich, p. red. Bolesław Koskowski, któ* 
tego artykuł powtarzamy za „Odnową1' 
w całości.

Znawcy naszego życia politycz
nego dali już w toku ankiety „Od- 
nowy“ wszechstronną diagnozę 
obecnego stanu rzeczy w Polsce. 
Nic tu nie może dodać ten, kto nie 
chce powtarzać prawd już ustalo
nych.

Pozostało drugie pytanie an
kiety, dotyczące „metod i reform, 
które należałoby wprowadzić dla 
wyzwolenia maksymalnej energii 
państwa*. Teraz wchodzimy in 
medias res wielkiego zagadnienia 
narodowego: organizacji politycz
nej państwa.

Co mamy na myśli, mówiąc o 
maksymalnej energii państwa? 
'Jest to maksymalny wysiłek skła
dających je jednostek. Gatunek 
obywateli, — ich ogółu, a conaj- 
mniej ich domniemanie wyborowej 
części: powstałej w sposób natural
ny i samorodny elity, — determi
nuje wartość działalności pań
stwa.

A zatem w ostatniej instancji 
Wszystko zależy od człowieka. In
stytucje publiczne muszą się do
stosować do tego punktu wyjścia.

Tak się też dzieje wszędzie, gdzie 
panuję jakakolwiek myśl pań- 
8twowa. Również .i zwolennicy dy
ktatury komunistycznej, faszy
stowskiej, czy hitlerowskiej, lubo 
nie wierzą w wartość moralną 
człowieka, pracują jednak nad 
zdobyciem dusz obywateli, przy- 
czem walczą nadewszystko z Ko
ściołem, samą religią i z wyobraże
niami demokratycznymi.

Jedni nie mając, jak się rzeki o. 
żadnego zaufania do wartości czło
wieka i nie żywiąc żadnego szacun 
ku dla jego godności, a natomiast 
oddając się mistycznemu kultowi 
państwa, mimo wszystko pragną 
tworzyć' sobie narzędzie powolne,, 
a więc, wychowywać człowieka 
pod przymusem państwowym i w 

! cieplarni policyjnej. Inni zaś, pra
gnąc, przeciwnie, podnieść warto- 
Ści i rolę jednostki, dążą do wy
chowywania młodzieży przez Ko
ściół. rodzinę i dobre szkoły a do 
wychowania obywatela przez jego 
udział wr życiu publicznym, wyra
biającym osobiste doświadczenie, 
poczucie odpowiedzialności i wła- 
gny sąd o rzeczach.

.'.Dwa t'e światopoglądy, i obozy 
polityczne stanęły w chwili obec
nej naprzeciwko siebie wT nastroju 
bardzo wrogim i bez żadnych pla
nów kompromisowych.

Dzisiejszemu pokoleniu. wyrósł 
W ten sposób potężny obowiązek 
wyboru.

Zapewne nigdv jeszcze dotych
czas ludzkość nie patrzyła, temu 
obowiązkowi tak badzo oko w oko. 

. Alternatywa jest, w naszych 
oczach-, następująca: jak połączyć 
wolność obywatelską z autoryte
tem władzy państwowej? Jak po
godzić inicjatywę prywatną z po
większoną w świecie współczes- ; 
nym w sposób naturalny rolą pań
stwa? Jak hołdować liberalizmo
wi ' gospodarczemu; a zarazem w 
jmię interesów państwowych nie 
■sprzeciwiać 0ę słusznym jego c- 
graniczeniom? Jak zharmonizować 
prawowitą troskę państwa o wy- 
cŁowanie z prawami w tej mierze

wolnej inicjatywy społecznej?
Słowem: jak zabezpieczyć ma

ksimum wolności indywidualnych
i zarazem maksimum dyscypliny 
państwowej? v

Wiecznie jest młody ten arcy- 
stary problemat. Rozwiązany w 
w jednem miejscu na poły, w dru
gim prawie w całości, gdzieindziej 
wywołujący wielkie rewolucyjne 
przesilenie, stanął on prawie wszę
dzie pod większym lub mniejszym 
ogniem krytycznym. Co uczynimy 
z nim w Polsce?

Można wskazywać różne drogi 
wyjścia praktycznego. PawTeł mó
wi: „Ach, cóż prostszego! Trzy
majmy się tylko drogi ewolucyj
nej. tej, po której zmierzał nasz u- 
strój polityczny do chwili prze
wrotu majowego^. Piotr szuka w 
czystej doktrynie demokratycznej 
ostatecznego rozwiązania, wyrzu
cając opozycji, że skłócona i dla
tego bezładna, tylko wzmacnia ist
niejący regime,, jako arbitra sytu
acji. Jan, obawiając się, jak ognia, 
wszelkiej perspektywy przejść 
gwałtowniejszych, już rozmyśla o 
syntezie konstytucji marcowej i 
konsty tur j i kw ie t n i o w ej.

Pan starosta nie pozwala
Dziwne koleje losu przechodź’’ 

sztandar Koła Ludowego w Sień- 
cu, pow. wieluńskiego.

Po trudach i mozołach tamtej
sze Koło Stronnictwa Ludowego 
ufundowało sobie sztandar. Jedn^ 
strona sztandaru zielona, z obra-

Poufne obrady legionistów
W Warszawie odbył się zjazd 

legionistów, na który przybyli 
prezesi i delegaci poszczególnych 
okręgów.

Zjazd zagaił krótkim przemó
wieniem komendant główny Zwią 
zku Legionistów płk. A. Koc, a 
następnie zabrał głos’ marsz. Śmi- 
gły-Rydz, wygłaszając krótkie 5- 
minutowe przemówienie, w którym 
zaznaczył, źe zadaniem na najbliż
szą przyszłość jest wydobycie ma- 
ximum sił dla „podciągnięcia Pol
ski wzwyż*. Po swoim przemówie
niu p. marsz. Śmigiy-Rydz opu
ścił zjazd, w związku z pobytem 
w Warszawie następcy tronu ru
muńskiego.

Drugie przemówienie płk. Ko
ca poświęcone było nie tyle ocenie 
obecnej sytuacji politycznej, ile 
raczej omówieniu jego planów u- 
kształtowania tej sytuacji na naj
bliższą przyszłość. Płk. Koc pod
kreślił z naciskiem, żc przewiduje 
specjalną rolę dla młodzieży, sfer 
robotniczych i drobno-mieszczań- 
skich.

Omawiając powstawanie O. Z. 
N. płk. Koc stwierdził, że w swo
ich pracach organizacyjnych napo
tkał wiele przeszkód, głównie z po
wodu „niecierpliwej natury Poła- 
ków*, oraz, że niejednokrotnie 
znajdował się ..pod obstrzałem 
ciężkich zarzutów*. Zarzucano mu 
nośladownictwo obcych wzorów i 
porzucenie ideologii marsz. Pił
sudskiego.
Pik. Koc mówił również o stałym 
konflikcie między dwoma pokole
niami legionistów: starym i mło
dym. Pierwsi żvja tradycjami ro-

N> lekceważymy żadnego z 
tych wskazań, zawierających ją
dro prawdy, wszelako coś innegJ 
musi zapanować nad niemi. Pol
ska musi sfę zdecydować na szcze
re, zupełne, formalne i uroczyste 
uznanie się za państwo chrześcijan 
skie, rządzące się zasadami gło
szonymi w moralności i w polity
ce przez Kościół Katolicki.

W walce między dwoma* totaliz
mami, komunistycznym i hitlerow
skim, jest takie tylko pewne i bez
pieczne oparcie. W niem jest tylko 
możność skutecznej reakcji na gro
żące Polsce oraz samej cywiliza
cji chrześcijańskiej hasła „total
ne*.

Oparcie się państwa na posza
nowaniu człowieka, jego misji do
czesnej, jego duszy nieśmiertelnej; 
ugruntowana na tein wiara w na
ród; uznanie prawd religijnych i 
moralnych, jako rządzących świa
tem; w^yrzeczenie się wszelkiego 
despotyzmu i idolatrii państwo
wej (idol a tria — uwielbienie sa
mego siebie — Przyp. red.) — 
oto warunki wyjścia z chaosu oraz 
wyzwolenia z narodu i państwa 
maksimum energii twórczej, naro
dowej i ludzkiej.

zem Matki Boskiej wśród snopów 
pszenicy i napisem „Pod Twoją c- 
hrenę4 na drugiej, koloni czerwone 
go — godło Państwa — orzeł bia
ły, po boku emblematy Stronnic- 

jSva Ludowego.
Na pierwszy "wniosek — staro- 

ku 1914 i .1920, oraz refleksami hi
storii, drudzy pragną iść naprzód.

— Bardzo charakterystycznym 
momentem w przemówieniu płk. 
Koca było stwierdzenie, że obecna 
obsada personalna O. Z. N. ma 
charakter tymczasowy, oraz, źe 
błędy wr doborze tej obsady są nie
uniknione i mogą się zdarzać jesz
cze przez dłuższy czas.

Płk. Koc zapowiedział również 
ogłoszenie niebawrem statutu O. Z. 
N.. a w zakończeniu swego prze
mówienia zachęcał zebranych do 
współpracy z obozem.

Dyskusia na zjeździć toczyła 
się głównie dokoła kwestii możli
wości rozbudowy O. Z. N. Zabrał 
w niej głos pos. Miedziński, oraz 
kilku delegatów z prowincji.

Cały zjazd uznano za wewnętrz
ny i przemówienia wygłoszone na 
nim, opublikowane nie będą. Rów
nież przemówienie marszałka Śmi
głego Rydza uważa się za poufne.

Pewne koła polityczne przywią
zywały do zjazdu legionistów wiel 
kie znaczenie. Spodziewały się bo
wiem usłyszenia nowych „wska
zań*. Kola te atoli się zawiodły, 
wszystkie bowiem przemówienia 
uznane zostały za... poufne.

My do takich zjazdów legio
nowych żadnej wagi politycznej 
nie przywiązujemy. Traktujemy 
je Jak każdy inny zjazd komba
tancki. A że legionistom się zdaje. 
że tylko oni są powołani do rzą
dzenia Polską, to już jest ich rze
czą. Społeczeństwo na to sprawy 
patrzy inaczej i da je temu , wyraz 
przez swe ustosunkowanie się do 
Ozonu,

Wszystko wypływa z tych za
sad, których nowy wykład znaj- 
dziemy wr ostatnich Encyklikach 
papieskich. Każde zadanie będzie 
w Polsce pomyślnie rozwiązane, 
gdy zrozumiemy i zaczniemy wcie
lać w' życie ich wielką treść.

I wysokie miejsce zajmie wte
dy Polska w systemie współżycia 
europejskiego. Państwo, które od
najdzie w samem sobie siłę reali
zacji antypogańskiej, po chrześci
jańsku socjalnej i niekłamanie na
rodowej, które, leżąc miedzy dwo
ma totalizmami, daje odmienny i 
nowy przykład światu — oto Pol
ska, zapewniająca sobie wybitną i 
trwałą rolę w stosunkach między
narodowych. Zdobywa ona wtedy 
wszystkie warunki promieniowania 
politycznego i kulturalnego conaj- 
mniej wr kierunku państw mniej
szych, jak Austrii, Czechosłowacji. 
Rumunii, Węgier, czy Państw’ Ba
tyckich; staje się rękojmią równo
wagi moralnej i politycznej tej czq 
ści Europy.

Przeoczyć ten moment history
czny, nie doceniać potęgi tych fun
damentów7, nie przejąć się świetną 
perspektywą tej roli, — toby zna
czyło opowiedzieć się za zastojem 
i małością.

Bolesław' Koskowrski.

RH *

sta pow. wieluńskiego dal pozwo
lenie w dniu 31 sierpnia 1936 na 
odbycie zgromadzenia publiczne
go, łącznie z poświęceniem tegoż 
sztandaru.

Pismem z dnia 4 "września, od
wołano to pozwolenie uzasadniając 
„ćwiczeniami wojskowymi*.

Zapowiedziane w drugiej dacie 
27 września zgromadzenie dla uro
czystości poświęcenia sztandaru zu 
stało również zakazane, ale już tu 
p. starosta odmowę swą uzasadnił

zgody Ministerstwabrakiem
Spraw Wewnętrznych na ustano
wienie tego Sztandaru, mimo że 
jest rzeczą ogólnie znaną, że Stroi 
nic-two Ludowe nie podlega pod 
jecie stowarzyszenia, które mu« 
rejestrować siebie, jak i swoje od* 
znaki i sztandary, i mimo że co ty
dzień święcone bywają w całej Po1 
sce setki takich sztandarów i ni ko 
mu me przyjdzie do głowy żądać 
pozwolenia Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych.

Obecnie chłopi tamtejsi wnieśli 
poraź trzeci wniosek o pozwolenie 
na zgromadzenie publiczne z oka
zji poświęcenia sztandaru.

Ciekawi jesteśmy jakie prze
szkody p. Starosta obecnie znaj
dzie.

A może Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych zechce pouczyć p. 
starostę wieluńskiego o tym. że w 
interesie Państwa wskazanem jest, 
aby jaknaj więcej w Polsce chłopów; 
skupiało się właśnie pod takimi 
sztandarami, jak ów wyżej opisa
ny.

Wyjazd wysokiego komisarza /
Wysoki Komisarz Ligi Narodów 

wyjechał z Gdańska do Genewy. Jak 
wiadomo, sprawy gdańskie nie figtr= 
rują na porządku obrad posiedzenia 
Rady Ligi — jednakowoż prof. Bur* 
kardt złoży w Genewie sprawozdanie 
ze swej dotychczasowej działalności. 
Od czasu objęcia swego urzędu prof. 
Burkardt nie występował z żadnymi 
sprawami wobec władz gdańskich.
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Marszalek Śmigły Rydz wśród narodowców
Na wyższych uczelniach istnieją 

foźnorodne organizacje akademickie. 
Wśród nich — tak zwane korporacje, 
zrzeszają zazwyczaj młodzież zamożną, 
lubującą się w tradycji arystokratycz* 
nej. Członkowie korporacji odróżniają 
sie od szarego tłumu akademickiego 
barwnymi czapeczkami (deklami) i 
wstęgami noszonymi na piersiach.

Korporacyj akademickich w Polsce 
jest około 200. Zrzeszają one, z mały® 
mi wyjątkami, synów obszarników, i 
bogatego mieszczaństwa. Zdecydowana 
większość członków tych organizacyj, 
to endecy.

Jedna z takich korporacyj pod naz® 
Wą „Arkonia", urządzała niedawno 
swoją uroczystość, zwaną komersem, 
na którą zaprosiła marszałka Rydza* 
Śmigłego. Marszałek Rydz*Śmigły 
przyjął zaproszenie i wziął udział w 
komersie. Po wysłuchaniu szeregu 
przemówień przewódców korporauc* 
kich, marsz. Rydzsśmigły wygłosił mo» 
wą, w której miedzy innymi powie® 
dział:

„Jestem przekonany, że praca w 
Polsce znajdzie się dla każdego, kto 
odpowiednio przygotowany charakter 
rem i umysłem, ma chęć do tej pracy.

— Moi Panowie — przyszedłem tu# 
taj nietylko po to, aby spędzić wśród 
was kilka przyjemnych chwil i przy* 
pomnieć sobie młode lata, lecz prze* 
de wszystkim w tym celu, aby zamani* 
testować, iż wierzą w duszę młodzieży 
polskiej. . .

Głęboko ufam, że przyszłość, która 
jest przed wami tej mojej wiary nie 
podkopie, ale ją wzmocni".

Endeckie pismo „Podbipięta" opi* 
sując przebieg owej uroczystości kor* 
poranckiej, wymienia wśród najwybit* 
niej szych jej uczestników następujące 
osoby:

„Zbigniew Sypułkowski, pierwszy 
kierownik stołecznego wydziału mło* 
dych Obozu Wielkiej Polski później® 
szy poseł Stronnictwa Narodowego'*, 
dalej:.. ,,jeden z najstarszych preze® 
sów Młodzieży Wszechpolskiej, orga® 
nizator ruchu narodowego wśród stu® 
dentów jeszcze w czasach okupacji 
niemieckiej, Wacław' Drozdowski, roz® 
mawia przyjaźnie z jednym z ostat* 
nich spośród narodowców więźniem 
Berezy, młodziutkim Hagmajerem“.

„Marsz. ŚmiglysRydz zasiada na 
fotelu prezydialnym, jako przewodni* 
ezący honorowy naprzeciwko niego, 
jako przewodniczący taktyczny, fili® 
ster „Arkonii" inż. Wojciechowski, je® 
den z przywódców ruchu korporacyj* 
nego w pierwszych latach powojen® 
nych, wybitny działacz Obozu Wiel= 
kiej Polski i Stronnictwa Narodowe® 
go na terenie Włocławka".

„Wśród obecnych przy stole znaj® 
duje się też b. wicemarszałek Sejmu 
z ramienia Stronnictwa Narodowego, 
książę Seweryn Czetwertyriski".

Należy zaznaczyć, że podczas ostat® 
niego pobytu swojego w Wilnie, mar® 
szalek Rydzsśmigły wziął również u® 
dział w komersie młodzieży korpo® 
ranckiej. 

♦ * *
Prasa sanacyjno * konserwatywna 

Wyraża wielką radość z powodu tej 
gościny marsz. Rydza®Śmigłego u 
młodzieży narodowej. Naczelny publis 
cysta obszar niczego .Słowa" wileń® 
skiego dopatruje się w tym zapowie* 
dzi nowego kursu politycznego w Pob

Trzy emerytury
Wychodzący w Toruniu organ N. 

P. R. .,Obrona Ludowa" podaje nastę® 
pująeę zestawienie trzech emerytur.

gen. Haller 64 lata — 780 zl mis* 
siecznie;

pułk. Koc 45 lat — 1300 zl miesięcz# 
nić;

b. premier Jędrzejewicz 52 lat 2.910 
zł miesięcznie.

Zestawienie to nie wymaga komen® 
tarzy,_mówi samo za siebi^

sce — i porównuje wizytę marsz. Ry® 
dzaiśmigłego u korporantów — z 
zytą, jaką po przewrocie majowym 
złożył marsz. J, Piłsudski w zadziwił® 
lowskim Nieświeżu, _ której następ* 
stwem było wejście wielkich magna® 
tów obszarnicsyoh do obozu i rządów

Hitlerowcy
ponieśli KlęsKę

Pierwsze czatowe wyniki wy
borów do drugtęj iżby w Holandii 
wykasują — wedle doniesień 2 Am 
sterdamu — silny spadek głosów 
narodówo-socjaliśtycznych i komu 
nistycznych. — Dotychczas otrzy
mali: rzymsko-katolicka partia pań 
stwowa 74.680 głosów, przeciwręwo 
Incyjna partia Golina 25.220, socja 
liści 16.122, komuniści 1.054. narodo 
w i socjaliści 3.956.

Głosy katolickie wzrastają z go 
dżiny na godzinę. Tak więc dotych 
czas katolicy otrzymali 31 manda-

W szkołach 
nauka odbywa 

Wedle sensacyjnych informacyj 
wiedeńskich kół politycznych, zo
stało całe kierownictwo kościoła 
wyznaniowego w Niemczech aresz
towane przez Gestapo. Proboszcz 
Ntmoller, głowa tego kościoła, wy
głosił w kościele św. Pawła w Ber
linie kazanie, w którem piętnuje 
walkę reżimu niemieckiego z ko
ściołem, stwierdził, że w szkołach

Zmiana ordynacji wyborczej 
ale nie w Polsce

Minister spraw wewnętrznych Ka® 
wnrda oświadczył dziennikarzom, że 
rząd japoński postanowił przeprowa. 
dzić zmianę ordynacji wyborczej sto® 
sownie do wymogów chwili obecnej. 
Oświadczenie to zostało przyjęte przez

Hitlerowcy mszczą sie za encyklikę
Donosiliśmy już 0 ograniczeniach, 

jakie wydano w stosunku doprasy ka® 
tolickiej,
Dziś donoszą nam o zamknięciu na tere 
nie Trzeć. Rzeszy 16 drukarń kat przy® 
czym cały ich majątek został skonfis
kowany. Między innymi została zam®

Jagoda popełnił samobójstwo 
w więzieniu G. P. U.

Były komisarz Spraw Wewnę
trznych Jagoda, który jak wiado- 
uk), znajduje śię obecnie w więzie
niu G. P. U. usiłował w nocy ze śro 
dy na czwartek popełnić samobój
stwo.

Strażnik więzienny udaremnił 
zamiary Jagody. JM; on jednak 
ciężko ranny i bezpośrednio p<> za
machu przewieziono go do szpita
la v cjskówęgo. znajduje się 
ped silną strażą organów komi$a-i 
riatu Spraw Wewnętrznych.

80 tys. robotników strajkuje 
w przemyśle metalowym V. S. A.

Komitet wykonawczy robotni
ków przemysłu stalowego U eh alt] 
strajk we wszystkich zakładach 
Republic-Steel Ćo, Youngstown Tu 
be Company, Inland Steel Corpora 
tłon i we wszystkich fabrykach 
trzec'h wielkich niezależnych tówa 
rzystw w Stanach Ohio, Illinois, 
Pensylwanii, New -York i Indiana. 

pomajowych. Z dużym zadowoleniem 
piszą o pobycie marz. Rydza«Śmigłego 
wśród młodych narodowców i niektó* 
re pisma endeckie.

Czy te „komersy" będą miały ja® 
kies poważniejsze następstwa politycz® 
ne — w tej chwili jeszcze nie wiadomo.

holenderscy 
przy wyborach
tów, socjaliści 28, partia Golina 17, 
unia chrześcijańska 8, radykali 4, 
narodowi socjaliści partia Musser- 
t’a 4, komuniści 3. Kalwini 2.

Wyniki wyborów do parlamen
tu holenderskiego przyjęto w Ber
linie z rozczarowaniem, Czwartkor 
we wybory dowodzą, że hitlerowcy 
holender., pozostający pod wodza 
„fuhrera“ dr. Mussarta tracą na 
siłach. Podobne zjawisko obserwo 
waliśmy przy wyborach w Beigii, 
gdzie 30-letni „wódz“ reksistów 
Dogrelle poniósł również porażkę.

niemieckich 
się bez religii

niemieckich nie udziela sie juz wo 
góle nauki religii chrześcijańskiej. 
Walka reżimu niemieckiego z Ko- 
ściołem osiągnęła tern eamem 
punkt kulminacyjny.

Proboszcz Nimóller zadał wkoń 
cu kłam twierdzeniu, jakoby naro
dowy socjalizm uratował kościół 
przed bolszewizmem.

prasę jako wyraz stanowczości rządu, 
który prawdopodobnie nie cofnie się 
przed ewentualnością rozwiązania Par® 
lamentu na wypadek, gdyby większość 
parlamentarna głosowała za votum 
nieufności dla gabinetu.

knięta drukarnia miesięcznika literac® 
kiego ,;Der Gral“ Pismo to już nie bę« 
dzie wychodziło. Tajna policją „Ge® 
stapo“ urządziła napad na redakcję, 
biura i bibliotekę „Gralu“ i wszystko 
poniszczyła.

Stan Jagody, przebywającego w 
szpitalu jest bardzo ciężki i leka
rze nie robią nadziei na utrzyma
nie go przy życiu, ze względu na 
to, że. organizm jego wyczerpany 
jest.Kardzo dotychczasowymi przej 
ściami. Niewątpliwie nie bez wpły 
wu na ciężki stan zdrowia Jagody 
pozostały jego przejścia w więzie
niu na Łubiance, kiedy był on sy
stematycznie truty.

Strajk rozpocząć sie ma o godz. 
23^1 według czasu miejscowego i 
obejmie 80.000 robotników. Zwią
zek robotników przemysłu stalowe 
go, należący do organizacji przemy 
słów ej lewica domaga się uznania 
przez towarzystwa jego wyłączne
go prawa do prowadzenia rokowań 
w sprawach robotniczych.

Ważne dla
odbierających rentę

Zakład Ubezpieczeń Społecznych, 
Oddział w Poznaniu podaje do wiado® 
mości osobom odbierającym rentę z 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych — 
OddziaJ w Poznaniu że urzędy pocz® 
towe wypłacać będą renty za mieś tą® 
ce czerwiec i lipiec 1937 r. na kwity 
rentowe bez zaświadczenia życia wzgl. 
wdowieństwa osoby otrzymującej ren® 
tę wzgl. sierot lub dzieci za które się 
rentę wypłaca. Urzędy pocztowe będą 
wypłacały renty po przedłożeniu kar 
ty ewidencyjnej oraz poprzednio wy® 
pełnionego kwitu rentowego, który 
należy podpisać w obecności urzędnika 
wypłacającego rentę.

Otrzymujący rentę nie potrzebuj© 
zatem zgłaszać się po dotychczasowe 
zaświadczenia do Zarządów Miejskich. 
Gminach itp.

Odnośnie warunków wypłaty rent 
od 1 sierpnia 1937 r. Zakład wyda po® 
uczenie, które urzędy pocztowe dorę® 
czą osobom otrzymującym renty przy 
wypłacie renty za miesiąc czerwiec 
b. r. ■ ~

Komunikat powyższy dotyczy osób 
otrzymujących renty z Funduszu U® 
bezpieczenia od Wypadków i Chorób 
Zawodowych oraz z Funduszu Ubez* 
pieczenia Emerytalnego Robotników, 
(i rent górniczych) nie dotyczy nato® 
miast osób, którym renty wypłacają 
inne instytucje ubezpieczeniowe np« 
Ubezpieczalnia Krajowa.

Egipt
w Lidze Narodów
Egipt został jednogłośnie przy® 

jęty do Ligi Narodów, przy 46-ciu 
glosujących.

Nowy proces
trockistów

W. Chabarowsku przed wyższym są* 
dem wojennym rozpoczął się nowy, 
wielki proces* U trockistów oskarżo
nych o należenie do organizacji tero* 
lystycznej. Oskarżeni «a podejrzani o 
uprawianie szpiegostwa na rzecz jed* 
nego z mocarstw ościennych.

ZDROWE pożywienie
Organizm ludzki jest zbyt skompli* 

kowany, aby stanowił pole d.o ekspo® 
rymentów a ile to matek w swojej nie* 
świadomości daje potrawy bezwartoś* 
ciowę, a niejednokrotnie nawet szkód® 
liwe. Zdrowie trzeba bardzo cenić i 
starać się spożywać potrawy zasobne 
w pewne składniki odżywcze, które 
utrzymuje ten cenny organizm przy 
siłach. Potrawy muszą być lekko# 
strawne i winny zawierać witaminy, 
jematynę, żelazo t. j. związki organicz® 
ne, mające wpływ na przyrost krwi, 
poza tym sole wapniowe i fosforowe, 
potrzebne do budowy kośćcą i m-ęśni. 
także lecytynę — właściwą odżywkę 
dla nerwów, węglowodany tłuszcz, 
białko etc. Wszystkie te składniki w 
dostatecznej ilości zawierają płatki 
owsiane KNORR. dlatego też winien 
je młody czy stary codziennie spoży® 
wać, a z uwagi na wielka zawartość 
wymienionych składników które bio® 
rą udział w budowie bardzo ważnych 
części organizmu ludzkiego potrawy 
z płatków owsianych KNORR winny 
być codziennym pożywieniem niemo® 
wląt i dzieci, zwłaszcza w wieku szkol# 
nym.

ChlOpi StronnictwaludowBgo



Pod zielonymi sztandarami
Przebieg obchodów Święta Ludowego w 1937 r.

WIELKOPOLSKA

POWIAT GOSTYŃSKI
Lud wiejski gostyńskiego powiatu. 

Wstrząśnięty i oburzony do głębi zakazem 
urządzenia obchodu racławickiego w śre* 
mie, przygotowywał się do obchodu Świę 
ta Ludowego w Podrzeczu pod Gosty* 
niem. Obchód Święta Ludowego w Pog = 
rzeczu przygotowany był na wielka, skalę 
i miał się rozpocząć uroczystym nabojeń* 
stwem na f.więtej Górze pod Gostyniem. 
Niestety władze zakazały urządzić Świę* 
to Ludowe w Podrzeczu. Zarząd powiatom 
wy Stronnictwa Ludowego po wielkich sta 
raniach otrzymał zezwolenie Starosty na 
urządzenie Święta Ludowego w Krobi. Po* 
zostało zaledwie dwa dni czasu na odwo* 
lanie święta z Podrzecza i na zorganizowa 
nie Święta Ludowego w Króbi. Zakaz zro
bił swoje, gdyż w Podrzeczu miało być 
6000 ludu wiejskiego, a w Krobi zebrało 
<ię około 3000 osób. Po nabożeństwie, od* 
prawionym w farze krobskiej, ruszył po* 
chód chłopów i młodzieży wiejskiej 
z orkiestrą przez rynek i ulice do 
ogrodu miejskiego, gdzie odbyło się Świę* 
to Ludowe. Na trybunie, urządzonej z piat 
formy wozu, zasiada przy stole prezydium 
zjazdu z p. Radołą, przewodniczącym zgro 
madzenia,

Zgromadzeni chłopi, młodzież wiejska, 
kilku nauczycieli i mała garstka miesz* 
czaństwa krobskiego okrążają trybunę. Ro 
bi się poruszenie i odzywają się śmiechy 
w chwili, gdy niezgrabnie wciska się na 
wóz zastępca starosty Wolfartha i siada 
między przewodniczącym p. Radolą a p. 
Poprawą,

Przewodniczący p. Radola ogłasza po* 
rządek Święta Ludowego i udziela głosu b. 
posłowi p. Poprawie, który swoim dwu* 
godzinnym referatem zainteresował obec* 
nych,i wzbudził głęboką wiarę w nadcho’ 
dzącą już demokratyczną Polskę Ludo* 
Wą.

"Władze zakazały stanowczo umieszczę* 
nia portretu premiera rządu Obrony Na* 
rodowej na widocznym miejscu. — — —

Wśród tragikomicznego widoku grzmią* 
ły słowa p. Poprawy o llsletnrch niepra* 
wośęiach elity i . obszarnictwie, o zgnili* 
źnic moralnej, zalewających coraz szerzej 
i głębiej Polskę współczesną. Wywody 
mówcy przyjmowane były oklaskami i 

okrzykami. Wszystkie rezolucje zostały 
odczytane i przyjęte jednogłośnie.

Prezes Narodowej Partii Robotniczej 
p. Kumosiński w gorących słowach skla* 
dał życzenia i przedstawił dolę i niedolę 
i wspólną walkę chłopów i robotników o 
sprawiedliwość społeczną, demokrację i 
wolność. Następnie przemawiali pp. Olej 
nik i Mądry, którzy nawoływali do sobdar 
nego łączenia się w swych organizacjach. 
Na zakończenie zgromadzenia została Gd* 
śpiewana jedna zwrotka — My checmy 
Boga!

Po przerwie obiadowej odbyły się po* 
pisy Młodzieży Wiejskiej, deklamacje, in* 
scenizacje i zabawa ludowa, która trwa* 
la do godz. 24.

Charakterystycznym zjawiskiem świę* 
ta Ludowego było, że czuć było zdener* 
wowanie, głuchy pomruk i ogólne nicza* 
dowolenie. Rozumiemy doskonale, że elita 
sanacyjna, chcąc się utrzymać jaknajlużcjj 
na dobrze płatnych posadkach, używa za* 
pożyczonych od innych sposobów: stra* 
chu, zakazu, przekupstwa, cenzury słowa 
mówionego i drukowanego. W dniu Świę* 
ta Ludowego miliony chłopów całej Polski 
dały elicie sanacyjnej i wrogom Polski

Groźny wybuch 
we fabryce farb i laKierów

W dużej włocławskiej fabryce 
farb i lakierów „Nobiles“ eksplo
dowała beczułka bawełny strzelni
czej wt rękach robotnika. Jana. Bre- 
tesa. który na miejscu zginął.

Od palącej się bawełny zajął 
się budynek składowy lakierów ni- 
trocell u łozowych. Płomienie prze
dostały się do piwnic i na podwó
rze, gdzie stały beczki z łatwopal
nymi i wybuchowymi materiałami- 
Detonacje rozlegały się co chwilę. 
Akcję ratunkową prowadził od
dział miejscowy straży pożarnej, 
straż wojskowa oraz robotnicy fa
bryki celi ułoży.

BraK surowców w Niemczech 
powoduje zwalnianie robotników

W Niemczech daje się odczu-| siała zwolnić 300 robotników, fa- 
wać coraz większy brak surowców.! bryka wagonów Steinfurta — 250 
Stocznia „Union“ w Królewcu mu z powodu braku surowca.

Ludowej stanowczą odpowiedź, że już dlu 
żej frymarczyć niepodległością Polski nie 
pozwolą, lecz razem z robotnikami wkrót* 
ce wezmą w swe ręce rządy i losy Rzeczy* 
pospolitej Polskiej. Stoimy już na progu 
zwycięstwa Prawdy’ nad zakłamaniem. — 
Wstąpiliśmy już w ostatnią fazę walki o 
demokratyczną Polskę Ludową. Ostrzega* 
my, że miliony chłopów nie dopuszczą, 
aby* obóz pomajowy, łącząc się coraz czu* 
lej z magnatami, obszarnikami i reakcją 
społeczną, spychał Ojczyznę i rzucał -Tą w 
objęcia kultury hitlerowskiej, stanowiącej 
obecnie największe niebezpieczeństwo dla 
naszego bytu niepodległego. Lud polski 
wspólnymi siłami wywalczył niepodle* 
głość Polski dla siebie, więc musi w Niej 
gospodarzyć i decydować o Jej losach — 
czy sie komu podoba, czv nie.

s. W-
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ZBARAŻ

W drugi dzień Zielonych świąt od* 
była się uroczystość Święta Ludowego 
z udziałem 3 tysięcy’ uczestników. Po 
nabożeństwie odprawionym w koście-

Dwu strażaków zostało dotkli
wie poparzonych, a jeden ranny w 
nogę.

Akcja była niezwykle ciężka, 
gdyż palące się chemikalia wybu
chały jaz po raz i wydzielały tru
jąco gazy.

Nad fabryką unosił się kilku
dziesięciometrowy słup dymu i pło 
mieni.

Po dwóch godzinach usilnej 
pracy udało się wreszcie zlokali
zować pożar i zalać piwnice. Stra
ty są bardzo duże.

le w Zbarażu odbyła sie uroczysta 
akademia na boisku ..Sokola'4.

Akademię otworzył prezes powia* 
towy S. L. Kominek Ignacy, następnie 
przemówienia wygłosili: Zaleski Paweł 
student U. J. P. ze Lwcwa i Borucki 
Józef. Wśród powszechnego entuzjaz* 
mu uchwalono rezolucje domagające 
się zwrócenia praw chłopom i amue. 
stii dla więźniów brzeskich.

Po ' zakończeniu akademii Święta 
Ludowego odśpiewano „Nie rzucim 
ziemi-1 i „Gdy naród do boju".

Wszędzie panował nastrój poważny 
i lad. Chłopi z powiatu zbarażkiego idą 
śladami chłopów z całej Polski, po* 
większają szeregi S. L. wiedząc, że 
oczekiwania i prośby niczego nie da* 
dzą. i nie .skruszą" sanacji — a tylko 
silna i własna organizacja chłopska, 
jaką jest Stronnictwo Ludowe wywal* 
czy należne prawa i polepszy byt.

BUCZACZ

Nasz powiat obchodził uroczyści* 
Święto Ludowe w miasteczku Bary* 
szu, gdyż czynniki administracyjne ua 
urządzenie w mieście powiatowym nie 
pozwmliły. Mimo przeszkód stawianych 
do ostatniej chwili, mimo rozszerzenia 
fałszywych wieści, że uroczystość ludo* 
wa nie odbędzie się — chłopi buczac
cy wykazali swoją siłę, sprężystość 
organizacwjną i posłuszeństwo dla 
władz S. L. — biorąc udział w defila* 
dzie w liczbie przeszło 2*ch tysięcy, 
zaś zgromadzeni ponad 6 tysięcy. Na 
przewodniczącego powołano Kordeka 
Stanisław z Jeziorzan.

Wspaniale przemówienie przyjęte 
przez zgromadzonych niemilknącą bu* 
rzą oklasków’ wygłosił delegat Zarzą
du Okręgowego S. L. Dr. Tabisz Sta* 
nislaw, adwokat ze Lwmwrn. Poza tym 
przemawiała ob. Wąsikowa i inni. — 
Przemówienia przeplatane były dekla* 
macjami i śpiewem pieśni ludowych.

Rezolucje przyjęto jednomyślnie. 
Z hymnem państwowym na ustach 
„Jeszcze Polska nie zginęła" i „Gdy 
naród do boju" wśród okrzyków’ na 
cześć Polski ludowej i przywódców 
chłopskich zebranie rozwiązano.

Chłopi buczaccy przekonali się, że 
jedynie wspólny wysiłek zgoda, soli* 
darność i pogłębienie pracy organiza* 
cyjnej da im pewne zwycięstwo, zaś 
dowody na to dał im Darachów.

LUDWIK WEHE (7

(Powieść współczesna)
Adaptacja Eugenjusza Bałuckiego

— Tędy? — zapytał, odwraca
jąc głowę.

— Tak. •* ’ \
No, no!... Książęcy wyjazd: do

skonałe utrzymana droga, usypana 
trzeszczącym żwirem, przepiękna 
aleja z perspektywą na taras z ko
lumnami, w końcu jej — brouzo- 
wy lokaj w szamerowanej liberii.

— Slamat paki, tuam
Jak u gubernatora.
Niewielki jasny hall.
Dziewczyna zdjęła nareszcie 

telm.
Oczywiście, blondynka.
Cudowny kontrast opalenizny 

ze złocistym kolorem włosów.
W każdym razie jest zachwy

cając.
Tvlko w oczach przestały bie

gać wesołe iskierki, zasnuł je cień 
niepokoju i jakbv strach.

— Pan będzie łaskaw zaczekać 
chwńlę, panie Ossowski.

Z jednej strony wzięła za rącz
kę dziecko w różowem, z drugiej 
w niebieskiem.

Bardzo miły obrazek.
Dlaczego ona się boi? — pomy

ślał: — Przecież jest całkiem ja
sne. że nie zawiniła w tym wy
padku.

Został sam, spodziewając się. 
że lada chwila wpadnie gospodarz 
w złotych staroświeckich okula
rach i zawoła wzruszonym głosem:

— „Pan uratował moje dzieci! 
Co mogę dla pana zrobić?“

Ze złością machnął ręką:
— A gdybym się wymknął stąd 

pocichu? — powiedział półgłosem.
Lecz w tejże chwili rozległy się 

ciężkie kroki, i w otwartych 
drzwiach stanął doktór Boskoop, 
najdziwniejszy człowiek, jakiego 
Ossowski widział kiedykolwiek w 
twojem życiu.

IIT.
októr Boskoop byl olbrzymie

go wzrostu — miał pi-zynaj mniej 
sześć i ćwierć stóp.

Chodził trochę zgarbiony, a 
gdyby się wyprostował, dotknął
by prawdopodobnie sufitu — robił 
takie wrażenie. - - •

Na przetłuszczonym, potężnym 
tułowiu, który byl prawie dwa ra
zy dłuższy od nóg, siedziała ogro
mna głowa o szerokiej nalanej twa 
rzy.

Na mięsistym nosie trzymały 
się w niepojęty sposób małe oku
lary w złotej oprawie, zsuwały 
się ustawicznie, a gdy już były 
bliskie spadnięcia, energiczny pod 
rzut głowy, któremu towarzyszyło 
zmarszczenie nosa, wracał je na 
miejsce.

Przy tern wszystkiem doktór 
Boskoop wcale nie robił śmieszne
go wrażenia.

Głos miał tubalny, lecz ostry, 
przez silne szkła złotych okula
rów spoglądały nieprzyjemne, świ 
drujące oczy o ddść dużym zezie 
zewnętrznym.

Oczy były bezbarwne, białko żół 
te — skutek długiego przebywania 

Doktór Boskoop miał na sobie 
niegdyś koszulę europejską, u któ. 

rej z czterech guzików pozostały 
dwa, przyczem jeden wisiał luźno 
na nitce.

Na koszulę był włożony błękit
ny w żółte kwiaty sareng malaj- 
ski, na nogach miał skórzane pan
tofle ranne.

Od stóp do głów obrzucił Os
sowskiego przenikliwem spojrze
niem, wetknął mu w rękę miękką, 
jakby bezwładną dłoń i powiedział 
w poprawnej angielszczyźnie.

— Niech pan podniesie nogę» 
drugą!

Obejrzał rozbite kolana Ossow
skiego, potem wziął jego : ękę, od
wrócił clłonją do góry, to samo 
w strefie podzwrotnikowej, nad
użycia whisky^ chorób wątroby, 
nerek i żółci.
zrobił z drugą.

— Skaleczył się pan porządnie 
—, powiedział. — Trzeba to zaraz 
opatrzyć. W tym cudownym kli
macie każde zadraśnięcie jest nie
bezpieczne. Proszę za mną!

Ciężko stąpając i sapiąc, wpro
wadził młodego malarza przez bo 
czny korytarz do wielkiego tak 
oślepiająco jasnego pokoju, że 
Ossowski przymrużył oczy.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Wr □mości bieżące
Wtorek 1 czerwca 193" r.

Wtorek s Jakuba
Wschód słońca: 3,22; zachód: 19,45

Środa: Marcelina
Wschód słońca: 3.21; zachód: 19,46

Czwartek: Klotyldy
Wschód słońca: 3.21: zachód: 19,47

doznał pęknięcia czaszki. Motocykl zo* 
stał uszkodzony.

Rannego Cieślaka w stanie nieprzys 
tomuym przewieziono do szpitala.

MAŁOPOLSKA

KRESY WSCHODNIE

★ DZISIEJSZY NUMER „GAZE-
IT* wyda jemy w objętości 6 stron.

URZĘDNIK KURATORIUM SZKOL* 
NEGO ARESZTOWANY ZA 

NADUŻYCIA

KRADZIEŻ PRĄDU PRZEZ 
INŻYNIERA

Brześć — Został tu aresztowany 
inż. elektrotechnik Wolf Eisenberg za 
kradzież prądu z elektrowni miejskiej 
Bardzo pomysłowe urządzenie, przy 
pomocy którego Eisenberg unierucha* 
miał licznik, było wyłącznie na dzień 
i dopiero nocna rewizja ujawniła prze* 
stępstwo.

Wzmacniająca odżywka;
>Płatki owsiane

WOJ. CENTRALNE

SAMOBÓJSTWO I USIŁOWANIE 
ZABÓJSTWA

W arszawa — W mieszkaniu 
przy ul. Targowej nr. 76, należącym do 
chorążego Błażeja Wójcickiego, 26*le= 
tni Edward Meniger, kapral z Zambro 
wa postrzelił z rewolweru w pierś ku. 
zynkę gospodarza, 18*letnią Janinę Bus 
kowską, a następnie ranił się ciężko w 
okolicę sę^ca. Po czym Meniger wyr* 
wal się z rąk śpieszących mu z porno* 
tą domowników’ i wyskoczył przez o* 
kno kuchni na III piętrze.

Bukowską, której rany okazały się 
niezbyt ciężkie, przewieziono do szpi* 
tala Przem. Pańskiego. Rannego ka* 
prala przewieziono w agonii do Insty. 
<utu Chirurgii Urazowej.

Dochodzenie prowadzi żandarmeria 
wojskowa.

Lwów — Aresztowany został u* 
rzędnik Kuratorium Okręgu Szkolne* 
go lwowskiego, Jerzy Kinda, pod za* 
rzutem naużyć popełnionych w ostat* 
nich latach na terenie Rzeszowa i War* 
szawy. Kinda, karany już dawniej na 
podstawie fałszywych dokumentów u* 
zyskał posadę w Kuratorium lwów* 
skim.

POLESKIE ŻÓŁWIE IDA DO 
PARYŻA

Brześć n*B. — Od kilku tygodni 
bawią na Polesiu przedstawiciele fran* 
cuskich firm importowych którzy ba* 
dają możliwość stałej dostawy do Pa* 
ryża poleskich grzybów, jagód, ptact* 
w a wodnego oraz poleskich żab WOs 
dnych i żółwi. Przedstawiciele ci ko*

dla chorych

bez łusek szkodliwych dla zdrowia.

dla ozdrowieńców

f do pieczywa i makaroników.

dla niemowląt 

dla dzieci 

dla dorosłych

jako kleik 

jako papka 

jako śniadanie
(surówka) 

jako pożywienie
dietetyczne 

jako pokarm 
_____ wzmacniający

niunikowali się już z miejscowymi do« 
stawcami oraz sferami gospodarczymi.

Katastrofa balonu
meteorologicznego

PIORUN ZABIŁ CHŁOPA PRZY 
PRACY W POLU

Łuków. — Na polu wsi Paskudy 
# pow. łukowskim w czasie burzy pio* 
run uderzył w 28*letniego Stanisława 
Szczygielskiego, zajętego pracą na ro. 
li. Wieśniak został zabity na miejscu.

Z Warszawy donoszą: W czasie 
przeprowadzenia badań przez In
stytut Meteorologiczny w okoli
cach Legionowa zerwał sie cTciświad 
czalny balon na uwięzi. Balon p^- 
s^ybowal w stronę Jabłonny, stop
niowo opadając.

Przelathiąc nad tarami kolejo
wymi balon zawadził zwisającą ni 
sko metalową liną o przewody elek 
tryczne wysokiego napięcia; od po 
wstałej iskry elektrycznej nastąpił

wybuch gazu. Płonąca powłoka 
wraz z gondolą runęły z wysokości 
ok. 300 mtr. na teren sadu owoco
wego Józefa Sienkiewicza we wsi 
Stanisławów pod Jabłonną.

Ogień ogarnął znajdujące się w 
pobliżu drzewa owocowe oraz gon 
dolę. Pożar ugasił właściciel ogro
du wraz ze służbą folwarczna.

Kosz, w którym znajdowały się 
cenne przyrządy meteorologiczne 
zabezpieczono na miejscu.

Człowiek, który utracił pamięć
ZASTRZELIŁ NARZECZONA

Lublin — W Piaskach Luter* 
ikich pod Lublinem 26=letni Henryk 
Laskowski zastrzelił narzeczoną 22*le* 
nią Józefę Czulakowską. Powodem 
tragedii były nieporozumienia. Las* 
kowskiego aresztowano.

STRZAŁ ŚMIERTELNY NA 
ZABAWIE

Radży ń. — W czasie zabawy 
9ie wsi Olszewnicy w pow. radzyńskim 
Aleksander Cieślak z Woli Chomejo* 
wej zastrzelił w sprzeczce 27=letniego 
Stan. Pokute.

Na posterunek policji we Włochach 
pod Warszawą przyszedł jakiś męż* 
czyzna, ubrany w ciemny garnitur, 
bez nakrycia głowy.

Dyżurnemu policjantowi oświad* 
czył, że został okradziony. Nazwiska 
ani miejsca zamieszkania osobnik nie 
umiał wskazać. W czasie rewizji oso* 
bistej przy osobniku znaleziono ksią
żeczkę oszczędnościową PKO, na któ* 
rej złożonych jest 200 zł., wydanej na 
nazwisko Tadeusza Benesza.

Osobnik dalej oświadczył że jak 
mu się zdaje jest funkcjonariuszem 
Straży Granicznej. — W czasie spisy* 
wania zeznania osobnik poprosił o

szklankę, z którą wyszedł na podwórze 
w celu napicia się z pompy wody. — 

Gdy osobnik nie wracał, dyżurny 
policjant wyszedł na podwórze i zau* 
ważył go wiszącego na gałęzi drzewa.

Policjant odciął wisielca, a Po m* 
stosowaniu sztucznego oddychania 
przy pomocy wezwanego lekarza przy* 
prowadził go do przytomności. Lekarz 
zbadał niedoszłego samobójcę i stwier* 
dził u niego zanik pamięci na tle za* 
burzeń psychicznych. Policja wszczę.

ZASTRZELENIE PRZEMYTNIKA 
NA GRANICY

W i 1 n o - W nocy, kolo zaść. Bi* 
laniszki, gm. trockiej, patrol KOP. na« 
tknął się na 4 przemytników, którzy 
nieśli 4 worki pieprzu z Litwy. Na wi* 
dok patrolu przemytnicy poczęli ucie* 
kać, żołnierze zaś poczęli strzelać

Zabity został przemytnik Mikołaj 
Tnrbiejew z Miejeryszek, gm, trockiej.

t 
URZĘDNIK POSTRZELIŁ KOLEGĘ.

W i 1 n o - W Świrze podczas strze» 
lania z floweru do wron został zra* 
niony urzędnik Aleksander Illaszewicz 
W stanie bardzo ciężkim (z przebitemu 
jelitami), odwieziono go do szpitala do 
Wilna.

Sprawcą postrzelenia był Henryk 
Stoberski, również urzędnik.

ZŁODZIEJ NAPADŁ NA 
POLIC JANI'A

Wilno — Notowany kieszonko* 
wiec, b. członek osławionego ,Bruder* 
ferein44 Bojch Tewel, będąc na boisko 
Makkabi przy ul. Wiwułskiego, us>lo= 
wał okraść jednego z obecnych. W dro 
dze do komisariatu złodziej rzucił się 
na ekskortującego go funkcjonariusza 
policji śledczej Załuskiego i począł go 
bić pięściami oraz znieważać słownie. 
Zuchwałego złodzieja osadzono w a* 
reszcie.

la dochodzenie w celu ustalenia
istotnie nazywa 
czywiście został

się osobnik i czy 
okradziony.

jak 
rze*

MORDERSTWO RABUNKOWE

Janów Lub. — Na dom właści* 
cielą młyna w Kozłówce. Abrama Wa* 
choldera, uapadlo pięciu zamaskowa* 
nych i uzbrojonych w rewolwery ban* 
dytów. Bandyci zabili 75=letniego Zy* 
sla Ajusztajna, ranili 21=letniego Jana 
Bryczkę zatrudnionych w młynie, na* 
stępnie weszli do mieszkania gdzie 
zrabowali 55 dolarów, kilka złotych i 
rewolwer, po czym zbiegli.

ŚMIERTELNA PUŁAPKA W SZAF* 
CE Z REKLAMAMI

Hrubieszów' — Robotnik za* 
trudniony w kinie „Dom Społeczny*4 w 
Hrubiszowie, Wiktor Cukrecki, chcąc 
zabezpieczyć szafkę z reklamami fil. 
mów przed kradzieżą fotografii, prze* 
ciągnął drucik od instalacji elektrycz* 
nej oświetlającej fotografie.

W kilku godzin później do szafki 
podeszła celem obejrzenia fotografii 
13=letnia Estera Lere i chwyciła ręka*
mi za drut. Dziecko zostało zabite 
miejscu.

na

FATALNY WYPADEK 
MOTOCYKLOWY

W a r s z a w’ a — Na szosie Roki, 
fińskiej wydarzył się nieszczęśliwy 
wypadek, ofiarą którego padl jadący 
na motocyklu 37*łetni Kazimierz Cie* 
ślak z Tomaszowa Maz.

Cieślak powracał do domu z Łodzi 
i przy wsi Janków, wymijając wozy 
wskutek raptownego skręcenia wpadł 
na słup telefoniczny i uderzając iłową

Straszny wypadek na szosie
Na torze kolejowym w Woli Fili.

powskiej w pobliżu Krzeszowic wyda* 
rzył się wstrząsający wypadek.

Idsłetni Edwart Kłoczek, przecho* 
dząc przez tory w gronie kolegów za* 
pędził się pod nadjeżdżający pociąg 
osobowy, zdążający z Trzebini do Kra* 
kowa. Widząc niebezpieczeństwo Kło* 
czek zawahał się i zawrócił na pierw* 

Iszy tor. Ale i tu zauważył nadjeżdżają
cy z przeciwnego kierunku pociąg to*

warowy, wobec czego chciał mimo
wszystko przebiec przed pociągiem o* 
sobowym.

Było już jednak zapóżno. Chłopak 
znalazł się między dwoma pociągami 
i stracił orientację. Kiedy oba pociągi 
przejechały fatalne miejsce, towarzy* 
sze Klocka zobaczyli krwawe szczątki 
swego rówieśnika rozwleczone przez 
koła pociągów na przestrzeni kilku* 
dziesięciu metrów na obu torach.

Kronika organizacyjna
POWIAT PRZEWORSKI: W środ< 

dnia 2 czerwca w domu ob. Józefa Pawio* 
wskiego w Przeworsku odbędzie się zebra 
nie Powiatowej Komisji Gospodarczej S. 
L. OmiaWiane będą sprawy gospodarczo* 
spółdzielcze, szczególnie dotyczące spóL 
dzielni drzewnej i zakupu drzewa. Udział 
za legitymacjami S. L. Przybyć powinni 
członkowie Kom. Gospodarczej, Zarządów 
Kół S. L. oraz zainteresowani członkowie, 

Pow. Kom. Gosp, S. L. w Przeworsku.

Notowania giełdowe ziemiopłodów
dnia 29 maja 1937 r. — Płacono złotych za 100 kg:z

Warszawa Poznali Kraków Bydgoszcz
Pszenica 31.00-31,50 28,75-29.00 29,00—29,25 29,25—29,50
Żyto 24,00—24.50 24,00-24.25 24.50-24,75 25,00—25.50
Jęczmień 22,00—23.50 22,50-24,00 22.00—22.50 22,50 23.75
Jęczmień brow. — _ — --  M. — — —• —. —
Owies 23.75—24.^5 22.75—23,00 23.75—24,25 22,75—23.00
Mąka nszen/5% 44.00—44 50 42.50 —,— 45,00 — —. — 43.00
Mąka żytnia 70°/c, 33.00-33 50 32.50 —.— 34,75 —.- —33.00
Otręby pszenne 15.00—16.50 16.75—17,25 16.25—16,50 16.25-16.75
Otrebv żvtnie 17.00-17,50 r 17.25—17,75 16.50-16,75 17,50-17,75
Rzepak letni — — — • a —» _ — ——
Groch polny 23,50—24.50 — — —- -- 22.00—23.00
Groch Wiktorja 29.00-31T0. 21,50—24,00 22,00 -24,00
Kuchy rzepak. 16,50-17.00’ 18.00—18,25 — — — 18,00—18.50
Kuchy lniane 20,75-21,25 21,75-22,00 22.00-22,50
Ziemniaki jad. 1 S' — — 6.50 7,00
Gryka — —r —
Słoma luźna żyt.—,— —,— 2,05— 2^30
Słoma prasow. .. 2,S0— 3,05 •— ’ amr ww
Siano luźne 4,60- 5.10
Siano prasow. 5.25— 5,75 ♦ •

Ceny żyta zagranicą:
Berlin 37.10: Praga 28.43; Hamburg (żyto amerykańskie bez cła) 27,95

Wartość idolara* 5.26 :—: Wartość tframu złota: 5,92»

POW. LIPNO: W dniu 3 czerwca od> 
będzie się posiedzenie Zarządu Pow. S. L. 
w Sekretariacie w Lipnie, o godz. ILej ra, 
no. Przybędzie p. Lemański. Ze względu 
na ważność spraw obecność wszystkich 
członków Zarządu Pow. konieczna.

Sekretarz Pow. (—) Schmit

POW. RAWA MAZOWIECKA: \V 
dniu 6go czerwca odbędzie się Powiatowy 
Zjazd Statutowy we wsi Chrusty u ob, 
Grzywaczewskiego Stanisława. Początek o 
godz. bej p. p. Zarządy Kół oraz deiega* 
tów (1 dek od 10 członków) prosimy o ko 
nieczne przybycie. Wstęp za legitymacja* 
mi, które można nabyć jeszcze w dniu 
Zjazdu.

Prezes Pow. (—) St. Grzywaczewski.

o
POW. BĘDZIN: W dniu 6*go czerwcW, 

godz. 13*ej we wsi Pyrzowice, gm. Oża?
rowice, w domu ob. Jana Tylmana odbę« 
dzie się Statutowy Zjazd Powiatowy S. L. 
Zarządy Kół i delegaci proszeni są o bez« 
względne przybycie. Sprawy bardzo ważne.
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■GAZETA GRUDZIĄDZKA*
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■ Hodowla drzew

"POWODZENIE

'MĘZSiY^

kzewów owocowych
napisał 1 Brzeziftskł

część I i II

cena z przesyłką... 12.60

Wysyłkę książki uskute 
czniamy tylko za poprze* 
dnim nadesłaniem pienię* 

dzy.

Zakłady Graficzne i Wydawnicze 
WIKTORA KULERSKIEGO 

Grudziądz.
PomocniK

o :rodniczy 
kawaler z szkołą, jedno
roczną praktyką w folwar 
ku, młody energiczny .pra
cowity. poszukuje odpo
wiedniej posady. Borecki 
Roman. Starokrzepice, p-ta 
Krzepice, woj Kieleckie 
_______________ (1094

ROŻNE

Radioprogram z Warszawy ,
WTOREK, 1 czerwca.

Warszawa. 6,15 Pieśń i gimnastyka; 6.38 
Muzyka z płyt; 7,00 Dziennik poranny; 7,10 
Płyty; 7.15 Audycja dla poborowych; <35 
Płyty; 8,00 i 11,30 Audycje dla szkół; 11.57 
Sygn. czasu; 12,03 Dziennik; 12,15 „Skrzyn
ka rolnicza; 12,25 Koncert ork. wojskowej;

115,45 Wiadomości gospodarcze; 16,00 Andy-, 
cja dla dzieci: „Czym jest twój tatuś? — 
Ogrodnikiem14; 16,20 Pieśni w wyk. cnóru 
podchorążych; 16,45 Droga do Burkutu (od
czyt); 17,00 Trio salonowe; 17.50 Aktualna 
pogadanka turystyczna: 18,00 Przegląd ak
tualności finansowo-gospodarczych; 18,15 
Muzyka z płyt: 18,50 Pogadanka aktualna;
19,00 „Dwaj złodzieje11 skecz; 19,15
Współczesne pieśni różnych narodów; 19,50 
Wiadomości sportowe; 20,00 Koncert ork. 
symfonicznej; 19,50 Wiadomości sportowe; 
20,00 Koncert symfoniczny; 20,45 Dziennik; 
20,55 Wiadomości rolnicze; 21,05 „W lasku 
wiedeńskim44 — w wyk. krakowskiego kwar
tetu Schrammla; 21,45 „Bitwa o Chorążan- 
kę44 — opowiadanie: 22,00 Muzyka z płyt;

Ostatnie wiadomości dziennika i prze- 
trasy.

^Nowoczesny cud 
spotęgował 
urodę moją o 5O°|o 
Skóra moja była nawpół martwa— 

zmarszczona, zwiędła i stara — 
ehoeiaż duchowa czułam się jaszcze 
bardzo młodo. Chętnie tańczyłam, lecz 
nikt mnie do tańca nie prosił. Dzi
siejsi mężczyźni szukają młodości. 
Poradziłam się zatem specjalisty — 
kosmetyka. Stwierdził w mojej skórze 
brak biocelu—te] cennej substancji, 
która zachowuje skórę świeżą, jędrną 
i młodzieńczą. Wynaleziono niedawno 
■aukowy sposób wydobywania biocelu 
z głębi skórnych tkanek młodych zwie
rząt. Jest to bioce1 identyczny z tym, 
jaki zawiera nasza skóra. W celu 
odżywienia i odmłodzenia skóry jest 
obecnie biocel, w odpowiedniej pro-
porcji, częścią składową Kremu __ 
kolon, spreparowanego według ory-

| SPRZEDAŻE t

dużą do wyrobu 
*«gly cementowe

800 sztuk płyt sprze 
dam Cena według 

ugody 
Eieliński Stanisław 
Szembruk Pomorze

Sprzedam
gospodarstwo 60- mórg 
dobrej ziemi, pod Rogoź
nem masywne Budynki 
bez inwentarza za 12 tys 
Stacja kolejowa, małe 
Gimnazjum i kaplica 
w miejscu. Zgł.: Chmie
lewski Poznań Stary Ry
nek 45

10 groszy
dziennie

nabyć można zegarek 
szwajcarski. Katalogi bez
płatnie wysyłamy .BA
ZAR GENEWSKI* War 
zzawa Chłodna 51/c

To.

Miód
pszczelny prawdziwy bez 
domieszek gwarantowany 
3 kg 6 20 zł 5 kg 9 zł. 10 kg 
17 ił. 20 kg 33 zł. wraz z na 
ezymem i opłatą pocztową 
wysyła za pobraniem właś
ciciel największej pasieki 
w Państwie Eugeniusz 
Biliński w Zbarażu

(1316
Gospodarstwo 
rolne 170 móćg wtym 50 
mórg łąk k/Iabłonowa od
dam w dzierżawę od 11 ip- 
ca br. Warunki dogodne 
Of. do Gaz. Grudz. pod 
nr. 1319_______•________

Gospodarstwa 
sprzedam 45 mórg cena 
12.000 zł wpłaty 6000 zł 
84 morgi cena 8000 zł 
wpłaty 5000 zł. Zabudowa
nia inwentarz żywy mar
twy zasiewy. Duży wy
bór gospodarstw na sprze
daż różnej wielkości za 
wpłatą najkorzystniej po 
lecam, informacje znaczek 
Leon Gawlik Ostrzeszów
Kolejowa 42

gmałnego francuskiego przepisu zna
komitego paryskiego Kremu Tokalon. 
Wypróbowałam go z zadziwiającym 
wynikiem. Spójrz na ilustracje 1 i 2. 
Zastosowałam również nowy lektro- 
statyczny puder do twarzy, zawiera
jący specjalne składniki, nadające 
skórze taką siłę przyciągania, jaką ma 
magnes w stosunku do stali. Puder 
ten je«t niewidoczny i nieprzema
kalny. Trzyma się pomimo deszczu, 
kąpieli morskiej lub tańca w dusznej 
sali balowej właśnie dzięki jego zes
poleniu ze skórą. Jest on spreparo
wany we wspaniałych, nowych kolorach, 
kontrolowanych przez niezawodną ma
szynę Robot. Ten niezwykły wynalazek 
został nakładem kolosalnych kosztów 
nabyty przez firmę Tokalon. Można go 
obecnie otrzymać pod nazwą Pudru 
Tokalon. A oto umowa, którą firma To
kalon proponuje każdej kobiecie: o ile 
dziś jeszcze nie uda się Pani zdobyć 
serca upragnionego mężczyzny, pie
niądze zostaną Pani zwrócone.

Szewski
chłopiec dob<ze poduczo
ny, szuka pracy u dobre
go mistrza w mieście. Of. 
do Adm. Gaz. Grudz. pod 
nr. 1256

/oszukujemy
zaufanego pana (zawód 
i miejsce zamieszkania 
obojętne), któremu na 
miejscu urządzimy samo
dzielną rejonową składni
cę wysyłkową (bez skła
du) Stały miesięczny do
chód zł 580,— Zgłoszenia®
nod „85*
Box 187, 
Austria

do „Adema

ŚRODA, 2 czerwca.
i Warszawa. 6,15 Pieśń i gimnastyka; 6,38 
Muzyka z płyt; 7,00 Dziennik; 7,10 Płyty; 
7,15 Audycja dla poborowych; 7,35 Płyty; 
8,00 Audycja dla szkół: 11,30 Pogadanka i 
muzyka (dla sz-kół); 11,57 Sygnał czasu; 
12,03 Dziennik; 12,15 Pogadanka; 12,25 Po
godna muzyka; 15,45 Wiadomości gospodar
cze: 16,00 Wśród włoskich polonofilów 
[(szkic literacki); 16,15 Serenady w wykona-

Klagenfurt —Eiiiu kwartetu salonowego: 16.45 Czerwony

| WOLNE POSADyK
I h

Czeladnid
krawiecki i uczeń potrze
bny od zaraz. Grudziądz 
Kościuszki 38. Koźlinka 
mistrz krawiecki (1321

zainteresowany w naby 
ciu instrumentów mu- 
zycznycłi i zegarków żą
daj ilustrowanego cennika 
Ignacy Cypres 
Kraków, Szewska 13 

(1322

)| Poszuk. posady i

1 zł miesięcznie 
zegarki szwajcarskie we
dług katalogu 1937/38 wy-

Lekarz
poszukuje dobrej praktyki 
w Poznańskim lub Pomor
skim. Of do .Par* Poznań 
pod .55.48*_____________
Agent
zdolny poszukuje pracy

„ ___ __ . , tylko w poważnych fir-
syłamy bezpłatnie „Ma-itnach. Listy M. Biłobran 
gazyn Szwajcarski* War lHrebehce kolo Lwowa 
szawa. Graniczna 7/G Ip-ta Kulików (1039

ROWERY 
radioaparaty. Maszyny do 
szycia oraz wszelkie częś 
ci poleca tanio A Ocho- 
cińskl Piotrków Kujawski 
cenniki na ża.danie (1207

<1326

Do sprzedania 
motor 20. P/S. 380 Volt 
prąd zmienny Kiepurowa 
Grudziądz, Piłsudskiego
nr. 96 (1324

„Sadzonki 
rośliny*'

„Pjsznota Królewska*na
dającej się na herbatę pol
ską, wysyła firma ,Zie- 
lamia* Warszawa Książę
ca 6 m. 11, konto P. K* O 
Nr 20.205. Ceny: 10 szt 
5 zł. 25 szt -9 zł. 59 szt. 
14 50, 100 szt.-22.60 zł
wraz z przesyłką pocztowa 

(1327

lup ę
gospodarstwo do 25 mórg 
Hłacę gotówką- Of. do 
Gaz. Grudz pod nr. 1331

Agenci
do sprzedaży wiedeńskich 
kos po wsiach poszukiwa
ni. ,KOSA* Lublin skrytka 
275 (138

Wilhelm Muller

Szkoła 
śpiewa kanarka 
cena z przesyłką 1,75 zl

Hodowla 
ptaków śpiewających 
cen* z przesyłką 0,95

poleca

Księgarnia „Gazety Grudziądzkiej 
Grudziądz Droga Łąkowa

napisana przez
Jerzego Lipowskiego p. t.

Uwaga Rolnicy Uwaga

Odpowiedzi redakcji.
— Panu Franciszkowi Przybekowi, 

Wieniawy, p. Dębica. Pocztówka wró* 
ciła a więc odpowiedź powtarzamy. 
Chcąc wstąpić do „KOPU“ trzeba zgło
sić się do Powiatowej Komendy Uzu*

ZiemniaRi
sadzonki .Industrie* 
.Modele* są do sprzeda
nia Majątek Łyniec pow
Chełmno (1318

MająteR
pełnień jako ochotnik do czynnej służ* ^ór^ dom^ 
by wojskowej. — Do czynnej służby Hnez inwentarza. 50 mórg 

cena 18,000 wpłaty 9.000wojskowej w charakterze ochotnika 
może być przyjęty każdy o ile 1) jest
obywatelem polskim, 2) ma ukończo* 
ne J7 lat i nie osiągnął jeszcze 21 lat, 
3) jest fizycznie zdolny do czynnej

60 mórg cena 23.000 wpła 
ty 12,000 75 . mórg cena 
24.000 wpłaty 12,000 7 móru 
cena 3,500 wpłaty 2 000 
Sowiński Poznań. Garn 
carska 2 telefon 18-21

służby wojskowej. Ochotnikowi
służy prawo wyboru broni. — Życzyć 
my Panu pomyślnych wyników i lą= 
czymy ludowe pozdrowienia.

Gospodarstwo 
ł mórg z pięknym ogro
dem tanio sprzedam lwic 
ki - Kruszę p. Swiecie

jaki sposób dorobiłem się 
na gospodarstwie rolnym 
Bardzo przystępny wykład, jak może gospodarz 
lub ziemianin w przeciągu jednego roku podwoić 

czysty dochód z gospodarstwa.

Cena wraz z portori^ 1,00

Książkę wysyłamy za poprzednim 
nadesłaniem pieniędzy 

Zakłady Graficzne i Wydawnicze 
W. KULERSKIEGO

Grudziądz Droga Łąkowa

Krzyż a wojsko (odczyt); 17,00 Reportaż' 
muzyczny: 17,50 Stulecie alfabetu Morese‘ą 
(pogadanka): 18,00 Chwila Biura Studiów; 
18,15 Muzyka z płyt: 18,50 Pogadanka aktu
alna: 19,00 „Płyty dla znawców44; 19,55 Wia
domości sportowe; 20,05 Muzyka taneczna; 
20,45 Dziennik wieczorny: 20,55 Pogadanka 
aktualna: 21,00 Koncert chopinowski; 21,45 
„Bitwa o Chorążankę" — opowiadanie; 22,00 
Polska muzyka na przełomie 18. i 19. wieku; 
22,50 Ostatine wiadomości dzienika i prze
gląd prasy.

Kto miał szczęście?
W 13-tym mia Loterii

główne wygrane padły na numery: 
I ciągnienie

Stała dzienna wygrana zl 5.QOo na nr. 
3202.

10.000 zl — 69460.
5.000 zl — 56258 82678 131465 157644 

1167042 170426
| 2-000 zl — 4083 11391 14586 68584 70015
[73143 78068 95477 114772 133088 134160 
151189 155652 156263 172588 180878.

1.000 zl — 18929 20152 22727 24139 26729 
[44122 49777 79220 82496 87933 89031 94648
136840 142870 143056 14914 155288 

[158561 163769 169494 171000 174303
II ciągnienie

Stała dzienna wygrana zl 20.000
84580.

10.^00 Zl — 4135 23090 92475.

156551
174178

na nr.

2.000 zł — 43079 43775 71625 94050.
5000 zł — 85629 86300 139471 94153 98889 

102079 113433 115882 150499 158968 161771 
164491 173246 187411 191165 192707.

1POO zl — 4305 6115 10196 13388 18920 
22220 31988 35911 38257 42577 51692 52604 
823324 82999 87436 89797 92084 112383 
125323 144394 154639 158612 166838 182017, ’

W 14_tym dniu ciągnienia (25. 5.) 
Loterii gówne wygrane padły na nu* 
mery.

I ciągnienie:

8 1 dzienna wygrana zł. 5.000 na nr.
107276

Zł. 10.000 na n=ry: 136267 146601 193668
Zl. 5.000 na n^ry: 191408

Zł. 2.000 na n^ry: 2623 10334 10656 73498 
89357 146314 169911 170917.

Zl. 1.000 na n<ry: 5554 7076 9381 20023 
25035 37041 41119 45433 80128 84348 97501 
109432 110646 114805 140153 166528 179917 
180473 182675

II ciągnienie
Stała dzienna wygrana zł. 20.000 na 

|nr. 16902
Zł. 30.000 na nr. 122531
Zł. 10.000 na nr. 10714]
Zł. 5.000 na n=ry; 88548 175070
Zł. 2.000 na n^ry: 13333 32760 35876 

56862 71977 90700 111734 118778 138408 1475 
149624

Zł. 1.000 na n_ry: 17450 22836 38628 
51888 53436 70410 82462 87166 93543 96075 
137330 137047 140707 144034 155910 163519 
168261 168930 192033

*Gazeta Grudziądzka wydanie tańsze wychodzi 3 razy tygodniowo wraz z bezpłatnymi dodatkami „Gospodarz i Osadnik". ..Robotnik”. „Dodatek Świąteczny”, Młoda Polska". Dobra Gospodyni” I Śmiech” 
Przedpłata wynosi kwartalnie na poczcie lub pod opaską 2,70 zł., miesięcznie 0,90 zł. w Woluem Mieście Gdańsku 6,00 guldenów, zagranicą wraz z kosztami przesyłki; We Francji 13 franków w Belgii 4 50 
belg., w Holandii 1,50 guldenów hol., w Niemczech 2,00 RMK., w Szwajcarii 2.50 fr. szwajc., w Czechosłowacji 20 koron czesk., w Austrii 4,5(1 szylingów, w Danii 5,50 koron duńskich, w Szwecji 8 50 koron 
•zweds., we Włoszech 11 lirów włoskich, w Ameryce i Kanadzie 1 doi. w in. krajach równowartość 1,50 doi. am. — Ogłoszenia drobne za słowo 20 gr.. słowa tłustym drukiem podwójnie najmniej 2 zł

Wiko za gotówkę, — Bedaktar odnow.; Stanisław Kuna sen, Grudziądz, ul, Piłsudskiego 78. — Drukiem Zakładów Graficznych i Wydawniczych Wiktora Kulerskiego w Grudziądzu, Droga Łąkowa, ’’

1


